
 

 

Kot 

 

Kot zwyczaje swoje ma,                                                                                                                            
wyleguje się za dnia. 
Jeśli przyjdzie mu ochota,                                                                                                                    
spaceruje sam po płotach. 
 
Na nic kot się nie ogląda,                                                                                                                                            
lecz dba o to jak wygląda. 
Lubi myd się lecz bez wody                                                                                                                              
tak bez wody - dla wygody. 
 
Elegancko dumnie kroczy,                                                                                                                        
mrużąc zielonkawe oczy.  
 
Kiedy ma wesoły dzieo,                                                                                                                                  
kłębkiem wełny bawi się.  
Grzbiet wygina, mruczy miło,                                                                                                                           
że mu dobrze się bawiło. 
 
Gdy zje, wąsy wytrze z mleka,                                                                                                                    
chyba wtedy się uśmiecha. 
Stąpa miękko, delikatnie,                                                                                                                                   
pewnie zaraz zniknie w szafie. 
 
Kot zwyczaje swoje ma,                                                                                                                                 
wie to ten, kto kota ma. 
 

 

 


